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S ta tu ta  Konfederacji  
Jenerał: w K o r  czy .  
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K O J  F O S  C I  IVj 4PlS Z A  W  S  K IE .
N. PAN , raczył zaszczycić JPana Deplera  , 

O rderem  S. Stanisława IV Klaśsy.
Otrzymali stopień Magistra z Prawa , JJPP. 

Jgna: Bogusławski  , Mat: Chynów sk i.— Z P ra ­
wa i Admini: Teo: IF ołow sh i , Aibk: R udzki.  

-Z Adminis: Ad: B o ia rsk i ,  Szym: Kassya-

wy.

nowics. :
Wczoraj około j)o‘łu3 ina  Łódy ńa . Wiśle pod 

I F a r s z a w ą  zaęzęły p ę k a ć , a około godziny 
5 przed w ieczorem , nadzwyczajny pęd wody 
j ogromnnc maśsy lodów , most uniósł}’.

Przy  zakończeniu Nabożeństwa J ithilettszo- 
-iwnlrlnnA P tP i 'u i ' i n n iT  vvvnlti'fl7#'nipiri

podarzy i autorów polskich. W stolicy 
chodzity  d z ie ła :  O wełnie i owcach, Zieńkow. 
skiego byłego ucznia R. S. Thaera.  Rozpra­
wy o wełnie P. F latta  Dyr: Jnsiy; Agronomi, 
czuego , umieszczone wiego piśmie pod ty tu ­
ł e m :  Ceres i t :  d: W Wrocławiu wyszło dzie­
ło  P. Pi tr i  na ięzyk polsk i  przełożone przez 
P .  M orzkowskiego.  W Poznaniu wyszło dzie ł­
ko I! iiffina o wyższym chowie owiec, p rze ło ­
ży ł  P, Szczaniecki.--— Świeżo zaś wyszła w P o­
znaniu Książka pod ty tu łe m :  P ra w id ła  ho­
dowania owiec dla użytku współziomków  
p r z e z  Jgnacego L ip sk ieg o , in Svo z rycina-

l i l i o  y x i  ę. u  u o iw o j  J t c t t r t i

N er 7 Chwili Spoczynku  razem z 8inym, 
dnia 15 b. m. wyjdzie.

W D rukarn i R a fa ła  Jabłońskiego  wyszła 
świeżo z pod jwassy Legenda p r z y  Lulce  , 
albo IFiersz do Lulki.  Dostać iej można 
w Księgarniach A. B rze z in y ,  P u k s z ty , Szte-  
hlera W domu Towarzystwa Przy: Nauk, w sk ła ­
dzie F .J .  Ciechanowskiego  przy ulicy Podwal, 
i w składzie Nówoleckiego  przy ulicy Nowo- 
miejskiej Nro 1(53. Cena zł: 1.

Poprawa Owiec czyli lepsze hodowaniaonych, 
powiększenie i zabespie.czcnie z nich korzyści 
dla właścicieli , od lat kilku (stąd zapewne ze 
niska eena zboża zwraca uwagę na inne ko-

o  /  t     J  yr

obchodzeniu się z ow cami, o hodowaniu macior
0 wychowaniu m acior ,  o wychowaniu t yka- 
czy : dalej: iaka powinna być owczarnia, o 
lutowaniu (nocowaniu) owiec, o chorobach i 
lekach , nakoniec o reiestroch owczarskich i 
zapisywaniu macior elektoralnych i iagnietaoh 
od  tychże macior , o pastwiskach i szkodliwych 
ziołach , gdzie autor wymienia wszystkie zioła
1 trawy owcom najlepiej sprzyia iące , radząc 
zasiewanie onych na łąkach  na pastwisko dla 
owiec przeznaczonych. Exemplarzy tej książ­
ki dostać można po złp: .5, w Księgarni Glik-  
sherga iypografa  .Uniwersytetu,

N ony  K ozak  i M i...............  O c        d

izyśei)  teoretycznie i praktycznie zajmuie gos- Redutach Warszawskich
grane na Balach i 
skomponowane «*
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Pjanoforte przez J. Steflaniego, wyszły w S k ła ­
dzie muzyki F r .  Fililkowskiego. Cena gr.  20.

Z  S ie d lec . —  W dniu i b. in. i r .  z po­
wszechnym Salem, W. M ic h a ł K ordow sk i 
P rokura to r  Królewski przy T rybunale  Cywil: 
Iszej Instancji Woie: Podlaskiego, rozsiał się 
z tym światem. Urzędnicy wszelkich w ładz, ia- 
koteż liczny orszak przyiaciół,  przy ostatniej 
w dniu 3 b. m. czynionej p rzysłudze ,  świetne­
mu towarzyszący obrzędowi, rzetelnym by ły  
obrazem o ile przez rzadkie cnoty naśladowa­
nia godne , zasłuży ł Nieboszczyk na po­
wszechną u publiczności miłość. Pokoj Jego 
cieniom. S.

N O W O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
Donoszą z P a ry ża , Se Jenera ł  K olęku r  , 

Xze T Vinccncji, niegdyś najwyższy Koniuszy 
i  M inister spraw w ew nętrznych , d. 19 z. rn. 
zakończył życie. . Przez długi czas b y ł  d rę ­
czony ciężką chorobą. —  Powstańcy P ortugal­
scy posunęli się o 2 mile od O porto . Jene­
r a ł  S ztu b s  Komendant tegoż miasta w ysła ł do 
l i r a :  TVilla flo r , umyślnego posłańca, z o- 
świadezeniem, że miasto znajduie się w n ie ­
bezpieczeństwie. T en i posłaniec zastał szczę­
śliwie l ira :  W  illa flor  w m ieście  TV Ula R ea l, 
gdzie znajdował się z większą częścią swoiej 
armji.  H rab ia?  a / p  CS dowódca oddziału wojsk 
konstytucyjnych dowiedziawszy się tymczasem, 
co się dzieie pod O p o rto , w rócił  spiesznie 
z tylną strażą, składaiącą się z 600 ludzi, a bę­
dąc z nią iuż między R egoa  i TVilia R e a l , 
wsiadł w pierwszem mieście z swemi ż o ł ­
n ierzam i na statki , k tórem i bez przeszkody 
wzdłuż tamecznej rzeki p rze p ły n ą ł  do O por- 
tó  , przezco zmocniła się znacznie osa­
da tegoż miasta (do 2 ,000 ludzi.) Hrabia 
TV illa flo r  wkroczył d. I z. m. do Pen afich  
dla dania pomocy miastu O p o rto . Przednia  
Straż powstańców znajdowała się d. 1 z. m. o

półtrzec i  mili od O p o r to , a dnia 2go *ich 
korpus podzielony na 3 kolumny , m ia ł  ude­
rzyć na miasto. Je n era ł  S z tu b s  czynił wszel­
kie przygotowania na spotkanie powstańców 
tak da lece ,  że nawet Wmieście w poprzek ulic 
kazał kopać rowy.— Angielski Je n era ł  R lin to n  
opuścił z swoiem wojskiem Lisbone  i iuż w kro­
czył w głąb  kraiu Portugal: Przez nadzwy­
czajnego Kurjera z O porto  edebra ł  Portugalski 
Minister wojny , następuą wiadomość: Mar­
grabia y ln g e ia  znajdował się d. 3 z. m. w R  ra ­
g a  , anaza iu trz  u d e rz y ł  na korpus powstańców 
Margra: Szaw es  , który p rzed  nim spiesznie 
umknąć b y ł  przymuszony. Jenerałowie ^4n- 
geia  i TV illa flo r  połączywszy swoie s iły  wo- 
ienne działali z największą gorliwością, przez co 
powstańcy uchodzili ku Galicji. J e n e ra ł  Konstytu: 
L a c e rd a , walecznie się popisa ł w B eirze. —  
Gazeta Echo po łu d n io w e  donosi od granic H i­
szpańskich, że Hra: T V  illa flo r  m ia ł poledz na 
placu bitwy przy b r z e g a c h  r z e k i  T T u ero . Do­
nosi także, iż Powstańcy Portugalscy odnieśli 
zwycięztwo pod O p o r to , ann ja  konstytucjom* 
stów zupełnie została zniszczona, dowódca te­
goż wojska miał się dostać w moc po­
wstańców. Gazeta G w iazda  zaprzecza tej 
wiadomości. •

Jeden z Hiszpańskich wieśniaKÓw wynalazł 
nowy rodzaj strzelby p a r n e j , z której w cią. 
gu godziny wypuszcza 100 kul ;  donoszą że 
Kroi H iszp a ń sk i  po dokładnem  wybadaniu 
skutków lej strzelby czyli raczej armaty , ma 
wydać rozkaz ,  aby ta nowa straszna bron u- 
żywauą by ła  w artylerji hiszpa:—  Z E a c lyxu  
donoszą co następuie; E uropejsk ie  publiczne 
pisma wychwalają i bez wątpienia bardzo spra­
wiedliwie, m o s t , który buduią w L ondyn ie  pod 
T a m izą .  Lecz nie ma nic nowego pod słoń­
cem ; nasz kraj posiada, iuż dawno tego ro- 
dzaiu budowy. Jest niezaprzeczonem faktuin

O



w naszych dziełach i p odaniach , R zym ia ­
nie za czasów panowania w Hiszpanji,  zbudo­
wali most podziem ny , który prow adził  do Se­
willi , pod wodą rzeki G uada lqu ivir , a u -  
trzy inyw ał związek w znacznej o d leg ło śc i ,  z da­
wną osadą Osseł. W XVI wieku , widziano 
leszcze  różne ułom ki dobrze zachowane tycli 
nadzwyczajnych budowli , których most pod  
T a m izą  iest późniejszem naśladowaniem. —

Wyiątek z 2go Nru D ziennika P odróży , 
w tych dniach w ysz łego  z druku. —  O H or­
zycę. Rodziny Polio  i R oko, p a ła ły  odda-  
wna przeciw sobie niezbłaganą nienawiścią. 
Jedna mieszkała we wsi To-sa, druga w O r- 
bellara. Dla ważnych sprawunków zmuszony  
b y ł  razu iednego najstarszy cz łon ek  rodziny  
Polo podjąć podróż w okolicę Orbellara, a od ­
daliwszy się z domu niespodzianie, są d z i ł ,  że 
nieprzy iaciele  tego niespostrzegą. Już w dro­
dze będąc dowiaduie s ię ,  że Roko  uczynić ka­
za ł ludziom swoim na niego zasadzkę. D zień  
już b y łp r z y  sc h y łk u ,  wkrótce ogarnęła ca ły  
widokrąg zupełna c iem ność, a riadlo powstała  
okropna burza, iedna z takich, iakie w p o łu ­
dniowej Europie często się wydarzaią. Polo.nie  
w ied zia ł ,  coby mu czynie  wypadało i co chw i­
la obawiał s ię ,  aby go n iezdradziły  b łyskaw i­
ce. W takiein położeniu  postanawia zakołatać 
do domu swego g łów nego  nieprzyjaciela. »Jdź, 
rzecze do s łużącej ,  która mu drzwi otworzy­
ła ,  i donieść swemu panu, że Polo życzy  
z nim mówić.w Służąca zad rża ła ,  usłyszaw ­
szy nazwisko, ktorego same w spom nienie,  ca­
łą  rodzinę strachem przejmowało. Nakoniec  
przychodzi sam Roko  i zupełn ie  spokojny za-  
pytuie si lnym  g ło sem , czego chce od niego  
Polo w tak późnej godzinie; jiGościnności,  
odpowie P olo , wiadomo m i, że ludzie twoi u- 
czynili na mnie zasadzkę, aby mi życ ie  o de­

brać .  W śr ó d  c ie m n o ś c i  i bu rzy  n ie  w ie m  iak  
ś m ie r c i  u n ik n ą ć ,  ieś li  m i sch ro n ien ia  o d m ó ­
wisz)) » P ozd raw iam  c i ę ,  r z e c z e  R oko  i d z i ę -  
ku ie  c i ,  że  m nie  o d d a iesz  sp r a w ie d l iw o ść .» To

S  .  t  •powiedziawszy, bierze swego nieprzyiaciela za
ręk ę ,  przedstawia go swoim, i wszyscy go w i-  
taią ozięble ,  ale grzecznie. Po w ieczerzy  za- 
prowadzaią Polo do izby sypialnej, a gospo­
darz żegna go teini słowy: ))Spoczywaj spo­
kojnie, zostaiesz tu bowiem pod zasłoną ho­
noru.)) Nazaiutrz zrana po śniadaniu, oba- 
wiaiąc sięż?o/tO, aby się nic 'z łego  nieprzyja­
cielowi iego  nie w ydarzyło , odprowadza go  
do strumienia, za którym go w zupełnem  b ez­
pieczeństwie być sądzi i przypożegnanin mówi  
do niego; » P rzy ią łem  cię do moiego domu i 
uczyn iłem  moią powinność; w podobnych o- 
kolicznościach i ty również b y łb y ś  mi życie  
ocalił.- tu iest kres prawa gościnności; twój 
nieprzyiaciel musiał na czas nieiaki od łożyć  
swoią nienawiść, wznawia się ona teraz gdy  
się rozłączamy; powtarzam w ięc , że pragnę  
zemsty. Unikaj iej, ieś li 'możesz, podobnie  
iak ia będę się m ia ł przeciw lobie na baczno­
ści. wSłuchaj, odpowie mu Polo , pokonałeś  
moie serce; gniew mój przegasł .  Mścij s ię ,  
ieśli chcesz, co do m nie , nie splamię się n ig d y  
krwią tego, któremu winien  iestem życie . P o ­
wiadasz, żem cię obraził; zapomni urazę ib a ć  
moim przyiacielem» Roko  n am yślał się. przez  
chwilę ,  polem rzu c ił  s ię w objęcie swego n ie ­
przyiaciela, a odtąd nietylko oni obądwa, ale 
nawet ich krew-ni żyli w największej zgodzie.  
—  R orsykanki są prawie niewolnicami swych  
mężów; m ężowie ieżdzą na mułach, żony idą  
obok nich pieszo; żonazajrauie się uprawą ro­
l i ,  chatę otaczaiącej, a mąż pali sobie spokoj­
n ie lulkę pod cien iem  drzewa kasztanowego,  
lub tuła się po górach z psem i strzelbą. W sze­
lako nie  obchodzą się z żonami okrutnie; a



p rzy k ła d y  niewierności 'są  bardzo rzadkie. 
Prawie cały (naiątek ojcowski, spada na synów, 
a  córka idąc za m a i ,  staie się niewolnicą swe­
go mg/.a. Często dwie rodziny iadaią przy 
iednym  stole i ogrzewaią się p rzy  iednym 
ogniu. —

^  D O N I E S I E N I A .
Śledzie  Szkockie  i Albur sk i e  w bardzo dobrym ga 

t a n k u  i dobrze upakowane ,  pr / eda i ą  s ię na beczki ,  
za  pomierną  cenę ,  w Handlu W i n n y m  przy ul icy 
Miodowe/  Nr  848.

W  W a r s z aw i e  dnia 0 b. m. i r. przy ul icy F r a n ­
c i szkańskie j  pod N r ‘2165 o godzinie 9 zrana  Ruc ho­
mości  , iako to : Meble,  Lus t r a ,  Szafy,  Komody,
Miedź i inne  sprzę ty  ; nadto Drzewa  sztuk ki lkadzie  - 
siitt brzostowego n i ewyr ab i anego  i wyrabianego,  An­
tyki  ki lkase t ,  przez publ i czną  l i cyt ac j ą  wi ęce j  da i ą -  
cym sprzedane będą.  St.  M o d z e I e w h k i K.

Kaf t j e r  s r ebrny an t yk ,  do sprzedania ; iako leź Kocz 
u ż yw a ny  i para Koni .  Życzący  nabyć,  uda się do 
p a t a tu  Lewi ńsk i ego  -przy ul icy Nowy świa t  Nr  i ‘290 
do of f i cyny po prawej  stron,ie na l wsz e  pięt ro.

Podaie s ię do publ icznej  wiadomości ,  iż Aukcja na 
Ka r e t ę  zupełnie  nową dopiero ukończoną,  w kolorze 
z i e lonym l ak i erowaną  , we wn ąt r z  przyzwoic ie  wybt  
ta,  obficie w brązy t ikształconą,  w na/nowszym guście* 
tu w Wa r sz awi e  na Ta rgu  Publ icznym Muranów z w a 
nym w dniu 16 ni. i r. b. o godzinie 3 z południa,  za 
go towe p i eniądze  więcej  da iącemu n i ezawodnie  odbę • 
dzie się.  Życzący ią nabyć,  zechcą się zgłos ić  do 
Kance l l a r j i  inoiej Komorn ika  w Wa r sz awi e  przy ul icy 
Miodowej  Nr  495 s y tuowanej  ,  gdzie odbiorą i n fonna -  
r j ą  o miej scu , w k t orem przed iii cytacją  obej rze<j 
każdego czasu będą mogli .  — A nd: Tryll- iroa 'icz  K,

P ot rz ebna  ies t  Guwe r na t ka  do iednej  Panienki  , 
k t ór a  iuż ma początki  nauki  '; pos iadąiąca  i ęzyk p o l ­
ski ,  f rancuzki  i n iemiecki ,  a ie / e l i  umie  g rać  na for- 
t ep j ani e ,  tern lepiej .  Wi adomoś ć  przy ul icy Danie  
l owiczowskie j  pod Nr  620 na drugie  p i ę t ro .

Podaie  się do publ icznej  wiadomośc i ,  i i  Aukc ja  na 
Ef f ek t a ,  iakoto:  Kopraki ,  Sagany miedzi ane ,  Lużka ,  
Kantorki , ,  Lus t ra  i t. p. w Wa r s z a wi e  pr zy  ul icy 
Leszno  Nr  705 w dniu 9 tu. i r. b. o godzini e  lOlej 
z r ana ,  za gotowe p i en i ądze  wiece/  da i ącemu ,  odbę* 
d /.ie cię.  -  A n d r z e j  T r y l i ' ro tv icz  K. T.C.W.M.

P od a i e  s ię do publ icznej  wiadomości  iż Aukcja 
ity Ef f ek t a ,  iako to;  Łuż ka ,  Szafy,  S toły,  Dorożkę

zol to l ak i erowaną  i (, p. w W a r s z a w i e  na Targu pu-  
blecznyin Muranów z wanym,  w dniu 9 m. i r.  b. o 
godzinie  3 z potudnia,  za gotowe pieniądze więce j  
da ięcemu,  ^odbędzie się,  —

A n d r z e j  T r y l l e r  o w i c i  K, T.  C, W .  M. 
Podaie  się do publ icznej  wiadomości  iż Aukcja ria 

Kffekla .  i ako to;  Komodę,  Zegar ,  I .nst ro Łóżko ,  
Ka n t o r k i  i | .  p. vv W a r s z aw i e  przy ul icy Nowo Se • 
na tor skie j  pod Nr  470 Li te:  C. w dniu 9 m. i r. b. 
o godz in i e  3 z potudnia  za gotowe pieniądze ,  więcej
da i ącemu ,  odbędzie  się.  _

A n d r z e j  T r y l l e r o w ic z  K. T. C. W.  M.
W  dniu 7 b.m. przechodząc przez ul i cę Leszno i 

L a s o c k i e ,  zgubione zos ta ły Pap ie ry  skladaiace się 
z sześciu świadec tw służbowych należące do Fra nc i szka  
Penszczaka;  ktoby t akowe zpalaz l ,  r aczy oddać do W.  
Pło tn i ck i ego  Kwat ermi s t rza  w Koszarach Ar t yl er i i  
m i esz ka i ąc e g  i a wynagrodzonym zostanie

W dobrach Da mb ra u w Sziąsku między Appelu i 
Br ieg,  znaj , luią się 300 Macior ,  i ako i wybór  pi ęknych 
T r y k ów  do sprzedania.  Ws zakże  n iechrąc  naś ladować 
tych właściciel .  Owcza rń ,  oddających w publ iczn-cl ,  p i ­
smach tak zaszczytne  pochwały swym t rzodom,  od-  
wotui ę  s ię ty lko do świa dec t wa  j p .  Leuzmann  w» W a r  
szawie ,  k t óry  nabywszy  odemnie  w roku zeszłym we ł ­
ny dla Fab r yk i  c ienkich S uk i en  W.  Frenk la ,  na j i s to ­
tniej  u dobrym s t a n i e  i n i ewą t pl iwe j  dobroci  mej 
t r zody  Sprawiedl iwy sąd wyrzec  może.  — w  Dam-  
brau przez Br i eg  d. 20  Lutego 1827. -  Radca Rządo-  
wy d e 7z i e g 1 e r  Kawaler .

U Murgrabiego wHote lu  Drezdeńskim,  znaji luią się 
Minogi  na beczki ,  acbt le i pół acht le do sprzedunia.

P a r y sk a  Arfa Pedałowa,  w dobrym glanie  będąca 
w l i cytacj i  Lombardowej  w Głów;  Ra tuszu,  od 5 M a r ­
ca r. b i w nas t ępnych  dniach odbywające j  się,  w i ę ­
cej  of iaruiąoemu przybi t ą  zos tanie ,  o ozem Amato-  
rów lego i ns t rumentu  u wi adami a  się.

Kt o ma de zbycia  za fi,000 złp. w Listach z a s t a ­
wnych,  niech zos tawi  adres  w Drukarni  Kur jera .

W dotnu przy nljcy Piwnej pod N r 105 na 
l in  p ig trz c ,  u niżej podpisanej można w n a j-  
lepszym  guście dostać S to k fis zu  w kaSdą S ro ­
dzy przez caiy P o st , z warunkiem wczesnego 
zamówienia , i nie w mniejszej ilości iak r a ­
zem na osób 6 ,  nie w większej iak ne 
osólj 15.—  E . M elcer.

T e a tr .  \V  k r ó l e .  Tra i edj a  Z a i r a ■


